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Lokale komisyj wyborczych w Krakowie. Przypuszczalny gabinet francuski.
P R Z E G L Ą D A N IE  SPISU  W Y B O R C Ó W  I R E K L A M A C JE

W  skla-d g łów nej komisji  w yborczej  w K ra ­
kow ie  w ch od zą :  s. s. n. Podob iń sk i  ja k o  prze­
w odniczący .  ndw. B o g d a n  zast. przew.,  o raz 
dr. LangrocL dyr .  R u tk ow sk i ,  dr. Scdieuriug i 
dr. S p itzer  — członkowie . G łów na  k o m is ja  w v  
horcza mieści sic w  pa łacu  I .a r iseha ,  pi. W W . 
św ię ty c h  6, I. p.

I okręg sk łada  cię 7 obwodów g łosow an ia  
i w y b ie ra  5-oiu rad n y c h .  L is ta  k a n d y d a tó w  mu 
si po s iadać  159 podpisów. L o ka l  komisji ok rę ­
gowej mieści się w  szkoło gosp. dom., ul. św. 
M arka  31.

II okręg sk ła d a  się z R obwodów i w y b ie ra  
t> radnych .  L ista  k a n d y d a tó w  m a  m ieć 109 pod 
piisów. Lokal komisji  w IV  szkole miejskiej, ul. 
S m oleńsk  7.

III okręg —  10 obwodów i 7 rad ny ch .  N a 
liście k a n d y d a tó w  238 podpisów: lokal w  1 III 
g im nazjum , ul. S tu d en ck a  1'2.

IV o k ręg  —  6 obwodów i 4 radnych .  N a  li­
s tach  w y m a g a n e  138 podpisów ; lokal w  XX 
szkole miejskiej. R y n ek  IG cparsk i  19.

V o k ręg  — 10 obw odów  i 7 radnych .  N a li­
s tach podpisów  259: lokal w III szkoło m ie j­
skiej.  ul. Lubom irsk iego  21.

V I okręg —  19 obw odów  i 13 radnych .  P od  
pieów 300: lokal w XVI szkole  miejskiej, ul. J .

Sarc-g'0 (Zielona) 27.
VII okręg —  6 obw odów  i 3 radnych .  P o d ­

pisów 154, loka l  w X X X III szkole  miejskiej ,  ul. 
K o narsk iego  2. t

VIII okręg —  5 obwodów i 3 rad ny ch .  P od  
pisów 128: lokal w  X X X V I szkole miejskiej
p rz y  ul. M azowieckiej 61-

IX okręg — 5 obwodów i 3 radnych .  P o d ­
pisów 131; lokal w XL1II szkole miejskiej, ul. 
B a rsk a  45.

X okręg —  7 obwodów i 4 radnych .  P o d p i­
sów 165, lokal w X X X VIII szkole  miejskiej, 
ul. Żó łkiewskiego 15.

XI okręg —  13 obwodów, 9 radnych .  Podpi 
sów  300. L ok a l  w XXIII szkole  miejskiej, ul. 
S zk o lna  5.
?- W szys tk ie  kom isje  w yborcze  urzędują  dla 

s tron  przedpołudniem  od godz. 10— 12 i popol. 
od 15— 18-ej.

Spisy w yborców  będą wyłożone do przej­
rzenia  w • lokalach  okręgow ych  komisji w  dn. 
od 20 l i s top ada  do 2-go g ru d n ia  br.  przez nieć 
godzin dziennie, tj. od 10— 12 i od 1.5— 18. 
W  ty m  czaćio k ażdy  ma p ra w o  wnieść do Qkv. 
Kom. W y k  rek lam ację ,  p o p ar tą  dowodami 
p rzeciw ko pominięciu go lub innej osoby w api 
saeh.

Gdynia — Daleki Wschód.
D U Ż E  Z N A C Z E N IE  NOW O O T W A R T E J -L IN J I  O K R Ę T O W E J.

W a r s z a w a ,  2G l i s t o p a d a  (P A T ) .  M i n i - t n i a  u z y s k a ł a  b e z p o ś r e d n ią  r e g u l a r n ą  k o-  
stersrwo P r z e m y ś lu  i H a n d lu  k o m u n i k u j e ,  m m i ik a c ję  o k r ę t o w ą  z n a s t ę p u j ą c y m i  por-

t a m i  D a le k i e g o  W s c h o d u :  P c n a n g ,  P o r t  
ś w e t t e n l i a m ,  S in g a p o o r ,  H o n g - K o n g ,  S zan g ­
h a j .  K o b e  i'  J o k o h a m a .  P o z a te m  s t a t k i  F a r  
F a s t  L in o  p rzy jm u ją ,  ró w n ie ż  ł a d u n k i  na 
b e z p o ś r e d n ie  k o n o s a m e n t y  z p r z e ł a d u n ­
k ie m  d o  s z e r e g u  in n y c h  p o r t ó w  D a le k ie g o  
W s c h o d u .

F a r  K a s t  L in o  b ę d z ie  p r a c o w a ć  w no- 
lo z u m ie n iu  z Ż e g lu g ą  P o l s k ą  S. A., k tó r e j  
t a t k i '  b ę d ą  d o w o z ić  z p o r tó w  b a ł t y c k ic h

i ż 'w  d n i u  25  b m .  n a s t ą p i ł o  w  G d y n i  uvo- j t a m i  D a le k i e g o  W s c h o d u :  P o n a n g ,  P o r t
c z y s t e  o t w a r c i e  b e z p o ś r e d n ie j  r e g u l a r n e  i
l in j i  o k r ę t o w e j  w  G d y n i  d o  p o r t ó w  D a l e ­
k i e g o  W s c h o d u .

N o w e  p o łą c z e n ie  zo=talo  u ru c h o m io n e  
z a  p o ś r e d n ic tw e m  F a r  E a s t  L in e ,  b ę d ą c e j  
w ł a s n o ś c i ą  d w ó c h  w ie lk ic h  a n g ie l s k i c h  t o ­
w a r z y s t w  o k r ę t o w y c h  A lf red  F lo l t  & Co 
L iv e r p o o l u  o r a z  E łle r raa i )  & B u c k n a l l  bt?.
C o. w  L o n d y n i e ,  p o sia d a ją cy ch  łą czn ie  171 ---------  , x ...4
s ta tk ó w  o p o jem n ośc i p rze sz ło  1 .2 0 0 .0 0 0  ' d o  G d y n i  d la  d a ls z e g o  n a s t ę p n ie  p r z e ł a d u n -

J len n a  s t a t k i  F a r  F a s t  L in e .  —  ł a d u n k i  k tń -  
D o t y e h c z a s  s t a t k i  . .F a r  Ea*f. L i n e “ o d - ; r e  dotychczas sz ły  przez porty n ie m ie c k ie  

• h o d z i ły  z Londynu, Liverpoolu oraz R et- i zachodnio-europejskie, 
terd am u  i H am bu rga. O becn ie  d o  lic z b y  IJn i  cho in ie  n ie  n o w e j  linji m a  d u ż e  zna -
p ortów  eu ro p ejsk ich , o b s łu g iw a n y c h  przez ozonie  dla. G d y n i ,  zarów n o z racji unieza-  
F ar E a st L in e . zo sta ła  w łą czo n a  G d y n ia . Ieżn ien ia  się  d z ięk i n iej w  o b r o t a c h  tow a -

■Paryż, 26. 11 (PAT). W edług  w szelkiego 
p raw dopodob ieńs tw a  dziś późnym wieczorem 
u tw o rzon y  będzie gab ine t C hau tem psa .  Skład 
jego ma być n as tęp u jący :  prcm jer  i sp raw y  
w ew nętrzne  C hautem ps. w iceprem jcr  i min. 
sprawiedliw ości S teeg  a lbo G ardey ,  min. w oj­
ny  Daladier, sp raw y  zagran iczne  Paul Boncour,

finanse  Bonnet, budź A  Pietrj, marynarka Sar- 
raut, lo t n ic t w o .Cot, o św ia ta  De Monzie, albo 
Lamoureux, roboty  publiczne Paganon, praca 
Frot, handel Qiieuille, albo Barety, ro ln ic tw o 
Burami, m a ry n a rk a  h an d lo w a  Dalimier, albo 
Marchendeau, zdrowie publiczne Lisbonae, po. 
cz ta  i te leg ra f  Mistler ew en tua ln ie  Dttcos.

Hitler „narzędziem Boskiem“.
ROZŁAM W  H IT L E R O W SK IM  RUC H U  E W A N G IE L IC K IM .

ST U D E N C K IE G O  Z W IĄ Z K U  PO G A N .
_  R O Z W IĄ Z A N IE

B erl in ,  2b l i s t o p a d a  (P A T ) .  K o n f l i k t  
i s tn i e ją c y  o d  d łu ż s z e g o  c z a su  w  łon ie  ru ­
c h u  .- e w a n g ie l i c k ic g o  p. n. . .D e u ts c h e  
C h r i s t e n "  n a  k t ó r e g o  c zc la  s to i  . . b i s k u p 14 
P r a n d ę n b u r g j i  H o s s e n f e ld e r  d o p r o w a d z i ł  do  
o f w a r t e g o  ro z ł a m u .

K o n fe re n c j a  p r z y w ó d c ó w  g r u p  k r a j o ­
w y c h  od b y ta ,  w  p ią t e k  w W e im a rz e  c h w a ­
liła re z o lu c ję ,  w  k t ó r e j  o p o w ia d a j ą c  się za  
p r o g r a m e m  i ś w ia to p o g lą d e m  n a ro d o w o -  
soc.i ,M istycznym p r z y j m u j e  F w a n g e l j ę  j a k o  
p o d s t a w ę  n a r o d o w e g o  ru c h u  re l ig i jn eg o .  
U ch w ala  w y w o ła ła  szereg  o stry ch  p ro te­
s tó w  w śró d  o r g a n iza cy j o p o z y c y jn y c h , z a ­
rzu ca jących  „b isk u p ow i"  H o ssen fe ld ero w i 
„ ortod ok sję"  oraz k ó ł u m ia rk o w a n y ch , k t ó ­
re n ieza d o w o lo n e  są  z p cw od u  zb y tn ie j p o ­
b ła ż liw o śc i k iero w n ic tw a  w  • sto su n k u  do  
fron d y  rad yk a ln ej. N a jb a rd z i e j  r a d y k a l n e  
g r u p y  l i c z ą c e  n a jw ię c e j  z w o le n n ik ó w  wś--ćd 
m ło d z ie ż y  a k a d e m ic k ie j  w y s t ę p u j ą  pod  h a ­

s łem  p o w r o t u  d o  „ c h rz e ś c i j a ń s tw a -  g e r m a ń ­
s k i e g o 1'

W  o sta tn ich  cza sa ch  p o lic ja  w  K ilonji 
ro zw iąza ła  o rg a n iza c ję  s tu d en ck ą  p. n .: 
„Zw ią z e k  P ogan " .

„ B i s k u p "  p r o t e s t a n c k i  H a m b u r g a  dr .  
S ch o e fe l .  p i a s t u j ą c y  u r z ą d  m i n i s t r a  w y z n a ń  
r e l ig i jn y c h  w s e n a c ie  h a m b u r s k im  z g ło s i ł  
w c z o r a j  swą. d y m is ję .  R ó w n o c z e ś n ie  t r z e j  
w y b i tn i  p ro f e s o ro w ie  teolog;ji n a  u n i w e r s y ­
te c ie  w  T u e b in g e n  F e z e r ,  W e i s e r  i R u eck e r i i  
z e rw a l i  z o r g a n i z a c j ą  . .D e u ts c h e  C l r r i s i sn " .  
W y s t ą p i e n i e  o g ło s i ły  też  u m i a r k o w a n e  o r ­
g a n iz a c je  k r a j o w e  B a w a r j i  i W i r t e m b e r g i i  
o r a z  ' a d y k a l n e  g r u p y  T u r y n g j i .  ^

J a k  p i s z e  „ T u e r i n g e r  S t a a t s z t g . "  r a d y  
k a l i  f o r m u łu j ą  sw e  s t a n o w i s k o  w  sposób ' 
n a s t ę p u j ą c y :  „ O b jaw d eu ie  B o g a  n ie  s k o ń -  
czy ło  s ię  w  c z a s a c h  s t a r o ż y t n y c h ,  B ó g  ż y ­
j e  w ś r ó d  n a s  a  w  n a s z y m  w o d z u  A d o lf ie  
TTillerze m a sw e  n a r z ę d z ie  w  d z is ie j s z y c h  
c z a s a c h " .

Przemysł wojenny w Niemczech nie zna bezrobocia

S ta tk i F ar E a st L in e b ęd ą  o d c h o d z iły  z 
G d yn i w  o d stę p a c h  3-ty g o d n io w y c h .

D n ia  2 5  h m .  o d s z e d ł  p i e r w s z y  s t a t e k  
. .H e łe n u s 4-. z a b ie r a ją c  z G d y n i  d ro b n ic ę  J 
w ęg ie l .  N a stę p n y  od jazd  s ta tk u  „ C ity  ot 
B ath"  n astąp i dn ia  16 gru d n ia  br.

Z a p o ś r e d n ic tw e m  F a r  L a s t  L in e  G d v -

ro w y ch  z D a lek im  W sch od em  od pośredni 
c tw a  o b cy ch  p ortów , ja k  i w zm o żen ia  roli 
G d yn i, ja k o  portu tr a n z y to w e g o  dla w y ­
m ia n y  to w a ro w ej m ied zy  kradanr h o R r e ­
k iem !. E u ro p y  śr o d k o w e j i W sch od n iej a 
D alek im  W sch od em .

Proces o zwrot świątyni 
ketoliefciej.

P r z e d  S a d e m  O k r ę g o w y m  w  L u c k u  roz- 
a c z e ła  s ię  rozpraw a o  zw r o t k o śc io ła  po- 
jm a r d y ń sk ie g o , zab ran ego  w  cza s ie  n ie- 
oli przez p ra w o sła w n y ch  i z a m iem o n eg o  
i sobór. O b r o ń c y  o s k a r ż o n y c h  p o s ta w i l i  
n io s e k  o  p o z o s t a w i e n ie  s p r a w y  b e z  r o z ­
s t r z e n ia .  g d y ż  ich  z d a n ie m  sprawa- t a  n a -  
z v  d o  z a k r e s u  d z i a ł a n i a  w ła d z  a d m u u -  
r a c y j n y c h .  a  n ie  s ą d o w y c h .  Wobec- t e g o  
id- ’■przerwał r o z p r a w ę  ce le m  z w t n m a  
r e j  k o m p e t e n c j i -

Prezes Wlelkop. Zw. Strzeleckiego 
wystąpił z kościoła kat

„ K u r je r  P o z n a ń sk i"  donosi: S ąd  zawiadomił 
tadze. duchow ną , że dr.  T a d e u sz  Kurkiewicz. 
ofesór u n iw ersy te tu  poznańsk iego , zamieszka

przy ul. L ibe l ta  14. zg łosił sw e w ystąpienie  
K ościoła  rzym sko-katolickiego.

Prof. K urkiew icz jest prezesem  wiefkopol- 
iego  Związku Strzeleckiego.

Próba obrony Lwowa
przed napadem lotniczym.

N iedaw no podaw aliśm y  opis p róbne j obro­
ny  przeciwlotniczej i p rzeciw gazow ej w W a r ­
szaw ie. W sobotę próbę taką urządzono we 
Lwowie. Pokazano ludności, jak w ygląda w oj­
na lotnicza i gazow a, a przedew szystkiem  pou­
czono, jak ludność ma się zachow ać i jak współ 
działać w  dziele obrony m iasta.

P ierw szy  a la rm  ogłoszono o godz. 10.45. Za 
chwilę po a larm ie  sam o lo ty  rozpoczęły ..bom­
b a rdo w an ie"  .miasta. Drugi a larm  zarządzono  
o godz. 21. Ulice w ciągu kilku m inu t po alar­
m ie zupełnie pustoszały . Pierw szy  .alarm trwał 
do  godz. 11.45, drugi do godz. 22. L udność  | 
p rzy g o to w a ła  się. spraw nie  do obrony. r to -u jąc  
się ca łkow ic ie  do w skazówek władz. 4

Do L w o w a  p rzyb y ła  na dzień próbnej obrn. 
riy przeciwlotniczej g rupa  u rzędn ików  wojew. 
śląskiego, p ra c u ją c a  w  dziale o b ron y  przeciw­
gazow ej.  Również z W arsza w y  przyby li  u rz ę d ­
n icy  7. r e fe ra tu  o brony  przeciwlotniczej i n a ­
czelnik w ydzia łu  wojsk, w k om isariac ie  r z ą d u . 
pu łk .  E rns t .

P rzem y sł  niemiecki przechodzi ciężki okres 
k ry z y s o w y :  ek sp o r t  maleje, rynki zagran iczne  
zam knię te  cłami bojowemi, k o n k u ren c ja  potęż­
na. S tąd  też  olbrzymi wzrost bezrobocia .

Są jed n ak  tak ie  gałęzie przemysłu n iem iec­
kiego, k tó ro  nie odczuw ają k ry zysu :  są. o lbrzy­
mie fabryki,  w  k tó ry c h  p racu je  się pełną parą. 
dniem i nocą, gdzie  zw iększa  się persona! ro ­
bo tniczy. gdzie nie odczuw a się b rak u  za m ó ­
wień. k red y tó w  gotów ki.  Są  to olbrzymie k o n ­
cerny. w ielkie zak łady ,  fab ryk i  metalurgiczno, 
m aszyn  i chemiczne, k tó r y c h ,  a k c je  zw yżku ją  
s ta le  n a  g ie łdach niemieckich i cieszą się o- 
g rom nym , n ies łabnącym  popytem .

Akcje fabryk amunicji w  Karlsruhe w yka­
zały od r. 1932, k iedy to kurs ich w ynosił 16 
marek, w zrost o 44 marki, do w ysokości 60 ma 
rek w  chwili obecnej. A kcje  fab ry k  ..Rayrische 
Motoren-Werfce", k tó re  w y tw a rza ją  Kliniki d la  
.samolotów i m iotacze  min. w ykazują obecnie

kurs 120 i 138 marek, w ów czas, gd y  w  r. 1932 
notow ano je  na giełdzie berlińskiej po 28 do 
64 marek. A kcje J. G. Farbenindustrie, który  
to  koncern 'w ytw arza iw sw ych  zakładach tru­
jące gazy bojowe, notow ane b yły  w  1932 roku  
po 81 do 106 marek, obecnie zaś kurs ich w y ­
nosi 115 do 144 m arki. —  Olbrzymie fabryki 
„R lie inm eta l l-W erke"  w Dusseldorfie ,  k tó r e  
produkują am unic ję  d la  artyler.ji, nie w yp łaca­
ły  od r. 1929 dyw idendy akcjonarjuszom  na 
rok bieżący obiecuje zarząd zakładów  w ydzie­
lenie dyw idendy w  pokaźnej sum ie. «

J a s n e  jes t.  iiż ta dobra konjunktura w prze­
m yśle zbrojeniowym  N iem iec pozostaje w  ja- 
skraweni przeciw ieństw ie do ogólnej depresji, 
panującej w e w szystkich  innych ga łęziach  prze 
m ysi u niem ieckiego. Ma ona, rzecz prosta, sw o  
je  w ytłum aczenie ,  k tó rem u  n a  imię —  zbrój 5- 
sia.

Liczby, które mówią za siebie.
Z r o z p o r z ą d z e n ia  J E .  Ks. B i s k u p a  S t a ­

n is ła w a  A d a m s k ie g o  na teren ie  ś lą sk ie j d ie  
cezji o d b ęd z ie  s ię  w  p ie r w sz y  ty d z ień  A d ­
w en tu  „T y d z ień  M iłosierd zia" . H Y dzień  te n  
n m  b y ć  niie tylko ty g o d n i e m  p r o p a g a n d y  
c h a r y t a w n e j ,  a le  w o g ó le  k o ś c ie ln e j .  Z ze ­
s t a w i e ń  l i c z b o w y c h ,  j a k i e  p o c z y n i !  z w ią z e k  
k a to l i c k i c h  i n s t y t u c y j  d o b r o c z y n n y c h  - C ;'-  
r i t a s "  w y n ik a ,  że k la sz to ry , s to w a rzy szen ia  
k o śc ie ln e  i d u ch o w ień stw o  irdzieF ły  w  jed ­
nym  (y lk o  roku' 1932  zap om óg , w zg lęd n ie  
z a o sz c z ę d z iły  tan ią  sw ą  nracą p rzyn ajm n iej 
2 i pó ł m ilion a  z ło ty c h . O b iadów  b e z p ła t­
n ych  ro zd z ie lo n o  w  tym  cza s ie  pó łtora  mi- 
Ijcna. S a  to  l ic z b y ,  k tó r o  za Mohie m ó w ią .  
K s .  B ie n i e k .  K a n c le r z  K urii D ie c e z ja ln e j  
o p r a c o w a ł  b r o s z u r k ę  i l u s t r o w a n ą ,  w  k tó r e j  
te  l i c z b y  z e s ta w i ł .  (KAT1).

1,1 ■ 5 5 S S B M B W I

K U R S M IS Y JN Y  W  K IE L C A C H .
P o d  p r o t e k t o r a t e m  J E . k s . b isk u p a  A‘. 

Ł o s iń s k ie g o  •cz ło nk ow ie  Z w i ą z k u  K s ię ż y  
R e k o le k c j o n i s t ó w  w  l ic z b ie  28  p r z e z  2 d n i  
21. 22 l i s to p a d a  br .  o b ra d o w a li nad  prak- 
iy c z n e m  u rząd zan iem  po parafjach  m isy j  
p ara fja ln ych  na sp ec ja ln y m  ku rsie  p o św ię ­
con ym  tem u d on ios łem u  za g a d n ien iu . O bra­
dom  p rzew o d n iczy ł k s. w iced z ie k a n  W o ło ­
szy n , R e f e r a t ó w  u j ę t y c h  p r a k t y c z n i e  i n i e ­
m a l  w y c z e r p u ją c o  b y ło  d z iew ięć . D e l e g a ­
cja  z jazdow a, p o  u k o ń c z e n iu  obrad, b y ła  
p rzy ję ta ,  na  p o s ł u c h a n iu  p rzez  k s .  b i s k u p a  
k t ó r y  u d z ie l i ł  sw o je g o  p a s t e r s k i e g o  b ł o g o ­
s ł a w ie ń s tw a  d la  d a ls z y c h  p r a c  z w ią z k o ­
w y c h .  (K A P ) .

N O M IN A C JE  W ŚRÓD D U C H O W IE Ń S T W A
J E .  k s .  b i s k u p  W ł .  J a s i ń s k i  z a m ia n o ­

w ał  k a n o n ik a m i  h o n o r o w y m i  k a te d r y  sam  
c lom ie rsk ie j  k s .  d z ie k a n ó w :  lis . G ó ra lsk ieg o  
z J ed liń sk a  i ks. F o jc ik a  z R ży . (K A P ).
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to słą$£
m  J i r g t l k & r t i e .

P o n i e d z i a ł e k  27: św. W ale riana ,  
W t o r e k  28: św. E us tach eg o ,
W torek: wschód  s ło ńca  o godz. 7. i i ,  zachód  

godz. 13.52.

W  S P R A W IE  N A D A W A N IA  D Y P L O ­
MÓW H O N O R O W Y C H  I O D Z N A K  P A ­
M IĄ T K O W Y C H  d l a  o>óh z a s łu ż o n y c h  

czy n n a  p r a c ą  w  a k c j i  P o ż y c z k i  N a r o d o w e j .  
W o jew ó d zk i P r a c o w n ic z y  K o m i t e t  P o ż y c z ­
k i N a rod ow ej w  K r a k o w i e  z w r a c a  się z. 
prośbą, o  n a d s y ł a n i e  list. d o ty c z ą c y c h  o só b  
n ajpóźn iej d o  d n ia  I - g o  g r u d n i a  h .  r. do  
Iz b y  S k a r b o w e j  w  K r a k o w ie .

L IC Z N E  W Y P A D K I O D R Y .  IV M a g i­
s t r a c i e  z g ło s z o n o  w  u b ie g ły m  t y g o d n i u  na- 
t t ę p u j ą c e  c h o r o b y  z a k a ź n e :  s z k a r l a t y n y  11 
w y p a d k ó w ,  d y f t e r j i  1 i.  t y f u s u  p la m is te g o  
1, o d r y  25. o s p y  w ie t r z n e j  7 ró ży  1. r ó ­
ż y c z k i  1, n rm n p su .

 oo-----

Od soboty dnia 25 bm, w kinoteatrze A * * O L L 0 “
Najpopularniejszy' artysta  św iata ,  s ły n n y  p ieśn iarz u lu b ien iec  kob ie t

MAURICE CHEVALIER zabłyśnie cała polega swego talentu w najnows/.em ar«y- 
dziele humoru werwy, flirtu, i wesołej piosenki p. t

R EPE R T U A R  T E A T R U  SŁOW ACKI FU O
P on iedz ia łek : Przeds taw ien ia  nie będzie.
W to re k  28. XI. ..Kordjan**.
Ś ro da  29. XI. „ Ig raszk i  m u zy cz n e1*.

R E P E R T U A R  K IN O TEA TRÓ W .
Ś W IT : ..Orlątko** ( J ean  Weber).*
W ANDA: ..14 l ipca“ (Tańczący  Paryż).
UCIECHA: P oca łu n ek  przed lus trem  (C lor ja  

Stuart).
APOLLO: „R ozkoszne kłopoty** (Maurice 

Chćyalier).
SZTUKA: ..Rewizor**. (Y la s ta  Burian).
ADRIA: Szpieg  w  m asce  (H auka  O rdonów ­

na).
ATLANTIC: K ap i ta n  Dreyfus (w gł. roli 

Fritz Kortner).
SŁONCE: ..Mężczyźni w  jej żvciu“. W  gł. 

roli J o a n  C raw ford .
PROMIEŃ: . .P u rpu ro w a  gondola**. (.Józef 

Schildkraut i ork. cygańska) .
KLNO DOMU ŻOŁNIERZA od 27 bm. do  1 

grudnia br. fi lm pt.:  ..Dr. Je k y l l  i MY. Hyde**. 
W  ro la ch  g łów nych  F reder ic  Mar oh i Miriatn 
Hopkins.

B 0 Z K 6 S Z N E  K Ł O M T Y
wryatawowa Dikanina komedia, peimi ciekawych awjinl.
zabaw, olbrzymiego przepychu pięknych kobiet mężczyzn i wymarzonych perypety.i. Przemiłe 
to arcydzieło gry, piękna i bajecznego humoru wzbudzi niewątpliwie zachwy

miłosnych. W idowisko szam pańskich  
rypety.i. Przem iłe  
całego Krakowa.

U w a g u  : Ola P. p. Urzędników Wciskowych i Akademików z* okazaniem legitymacji zniżki
z iii miejsc, na I miejsca, z U miejsc na fotele. — sala  naiłep iei ogrzana:

Uroczysta Akademia w Auli U. J.
Z OKAZJI 250-LETN1EJ ROCZNICY ZW YCIĘSTW A POD WIEDNIEM.

Z OPERY KRAKOW SKIEJ. Najbliższem 
przeds taw ien iem  operow em  będzie  O. P u cc i­
n i e g o  „Cyganeria** z gościnnym w ystępem  zna­
k o m i te j  nasze j  śp iewaczki A d y  Sari i św ie tne­
g o  t e n o ra  scen w łosk ich  N orberta  Ardellego. 
P a t j ę  M usetty  śp iewać będzie p. M. Kisielew­
ska.

WIADOMOŚCI KOaCTELM*.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE ZA DUSZĘ  
POETY-ŻOLNIERZA L. P. ŚP. J. MĄCZKI. W 
łączności ze sprowadzeniem  do W arszaw y z Kra 
snodaiu  na Kubaniu zwłok ś. p. por. Józe fa  
Mączki, s ta ran ie m  k ra k .  K o ła  Żołnierzy b. 2-go 
pułku ułanów  L egjonów  Polskich  odpraw ion a  
zostanie Msza św . za duszę  teg o  żołnierza-poe- 
ty  L eg. Polsk ich , a  to  w e  w to rek ,  28 bm., o 
godz. 9-tej, w  Katedrze na W aw elu u t ru m n y  
'ńw. Stanisław a.

Staraniem  k rak ow sk ieg o  Oddziału Polskie­
go Iow . H is to rycznego  odby ła  isio wczoraj. sv 
niedzielę, w Auii {'. J .  uroczysta  A k ad em ja  ku  
uczczeniu św ie tnego  zw ycięs tw a  króla  J a n a  
Sobieskiego. Na akadein jc  przybyło  liczno g ro ­
no profesorów  U. J., oraz  dużo publiczności ze 
sfer k u l tu ra ln y ch  K rakow a, 

j Chór a kad em ick i  odśpiewał . .Gaudę Mat er 
Polonia**, poezem słowo w stępne  wygłosił prof. 
dr.  S tan . K utrzeba .

—  A m y  z n ich  jes teśm y w szyscy  —  m ó­
wił p relegent.  —  w yw odzim y ,-ię z rycersk iego  
pokolenia .  Oni ży ją  w  nas  i w ięcej z nich w  
was tkw i, niż nam  się zdaje. C ieszymy sio z ich 
zw ycięstw  pod  Kircholmem , Choeimem. G ru n ­
w a ld em  i Wiedniem, sm ucim y się na myśl o 
ich  k lęskach . Dziś usłyszym y o Sobieskim: 
m ia ł on sw e w a d y  i zale ty , możem y go k r y t y ­
k o w ać  za  błędy, uwielbiać za zasługi, lecz nie 
po tra f im y się go w yprzeć , ho b y ł  Polakiem, 
jedn ym  z nas,  k tó r z y  przeszli , ale do nas n a ­
leżą**.

N as tęp n ie  gen. dr.  M. K ukie ł  w ygłosi ł  od ­
czy t  p t . :  „Jam HT Sobieski,  wódz**.

Prelege-nt podkreślił  p rzedew szystk iom ,_ że 
Sobieski by ł żołnierzem, żołnierzem z zawodu, 
obeznanym  dok ładn ie  z współczesną, s z tu k ą  
wojskow ą. „Nie z cudzoziemskiego a u to ram en ­
tu, lecz . z zac iąg a  po lsk iego’*. On to  odnowił 
p o tęgę  husar ji ,  p rzyw róc i ł  d aw n ą  świetność lek 
kiej jeździe, k tó r ą  w ła d a ł  m is trzow sko .  Szereg 
jego k a m p a n j i  he tm ańsk ich  i kró lew skich  był 
zdum iew ającym  . łańcuchem  zw ycięstw  ijzieki 
jego  n iezw ykłem u ta len tow i wodza. G dy  So­
bieski s ta n ą ł  w reszcie  n a  czele 7Ó.OOO-noi ar- 
mji po d  W iedniem , mimo rozm aitości * broni 
i oddziałów św ietn ie  w yw iąza ł ślę z sw ego za­
dan ia .  —  W ie lk ość  Jama IH p o d k re ś la ją  o p ła ­
k a n e  stosunki,  panu jąc e  w  k ra ju .  R u in a  f inan­
sow a, niechęć sz lach ty ,  decen tra lizac ja  docho­
dów  i zaciągów  —  * ty lk o  dobra w ola  całego

narodu, u k tó reg o  król po trafił  wzuidcić zapal, 
zdołała doprowadzić  do d e n k u  wielkie dzieło 
w yp raw y  pod oblężony Wiedeń.

/.kolei doc. dr. K. P iw arsk i omówił poli ty­
ko J a n a  111.

— Sol Ji -kiomu zarzucano  oliw iejność poli­
tyk i — zaczął mówca. —• zbytnią zależność od 
żony. f iiucie n ierealnych planów, a le  pos tać  
wielkiego k ró la  pojawia się w zupełnie innem 
świetle, jeśli spojrzymy na spoko, w które j  
działał,  na ludzi, k tó r z y  go o taczali.  H istoryk 
T ad .  Korzon powiada, żo by ł na jlepszym  czło­
wiekiem ze swego pokolenia. Wcześuio oJm n ar l  
mu ojciec, więc sam  mimia! k sz ta ł to w ać  swe 
poglądy. Popierał stale pa r l je  f i lo ta u e n sk a ,  
g d y ż  wierzył, że z Francji przyjdzie, pomoc 
Polsce. Po li tyka  francuska w zbudzała  niechęć 
u sz lach ty ,  ale w spaniale  zw ycięstwo pod ( ho* 
omietli kaza ło  jaj o toni zapom nieć  i o tw arło  
Sobieskiciiw drogę, do tronu. F ran c ja  pragnęła  
stworzyć, na. wschodzie E u ro p y  przeciw w agę 
rosnącej - ta le  potęgi Habsburgów , przeto  d ą ­
żyła do pacyfikacji  s to sun kó w  między Szwe­
cją. Polską i Turc ją .  Sobieski p rzychyl nem 
o k io u  p a trza ł  na  zabiegi F ra tn j i  i zamierzał 
w raz z Szwecją  u d e rzy ć  n a  P rusy  Wschodnie, 
P lany  kró lew skie  wzbudziły  wielką niechęć u 
sz lachty .1 podjudzane j skuteczn ie  przez w e ­
w nętrznych  wrogów kruki. Wówezfck zrozumiał 
Sobieski, że aby  odzyskać  popularność w r.a- 
rod7,ie. musi rozpraw ić  się z Turcja.. Liczył 
p rzy tem  n a  korzyści te ry  to r  jnlne na południu. 
W ten sposób doszło do zerw ania  7. F ranc ją ,  
przym ierza z cesarzem austrjar .k im  i rozpraw y 
wiedeńskiej. P lany  króla  rozszerzenia  granic 
Rzplfej do C z a rn e g o ’ Morza zawiodły, gdyż 
T urc ja  broniła się tw ardo ,  a równocześnie  za­
ry sow ały  się podobne dążenia ze -t rony  Au- 
st.rji. T a k  wiec w ypraw a  w iedeńska  nie p rzy ­
niosła n a ł rżv tv eh  owoców*1.

w kwocie JO.OOO dolarów  ofiarow ując ponad to  
w r. 19:10. 150.000 do larów  n a  koszta  wzniesie­
nia ogn io trw ałego  b u dy nk u  celem zabezpiecze­
nia przed pożarem  najcennie jszych  obiektów. 
Podkreś lić  też  należy ,  że Muzeum pekińskie 
urządzono  w sposób o dpow iada jący  wymogom. 
O tw ar te  by ło  aż do os ta tn ich  w y pad kó w  w Chi­
nach 6 ra z y  tyg odn iow o ciesząc się n iebyw ałą  
frekwencją . W y d aw a ło  swe biu le tyny  n ic ty lk o  
miesięcznie, ale i tygodniow o, posiadało  na uży­
te k  publiczny n ie ty lko  sale bibljoteczne lecz 
również labora to r jum  fotograficzne, urządzało 

j liczne w y s taw y  zarówno swoich zbiorów jak 
ji zbiorów p ryw atnych ,  w yd a ło  wreszcie cały 
j szereg cennych publikaey j 5 o charak te rze  na- 
i t ikowym i p rzeznaczonych/-  dla szerokich 
warstw.

* ••!= *

Niechaj pow yższy  ciekawy p rzyk ład  trosk  
i dbałości o dzieła sztuki i zaby tk i  k u l tu ry  na
dalekim W schodzie będzie dla nas bodźcem 
dźwignięcia now ego gmachu dla. Muzeum N a ro ­
dow ego w Krakowie, m ającego  również za za 
danie  zabezpieczyć cenne zbiory narodow e 
przed zuHzezetiiem.

v m

Od Wydawnictwa.
Prosim y P. T. Abotaentów- 

•  N adsyłanie prenum eraty  za

grudzień
R ów nocześn ie zw racam y się  

de w szystk ich  abonentów  za­
legających z  prenum eratą  z g o ­
rącem  w ezw aniem  aby zeehcselś 
n iezw łoczn ie  za leg łości w y ró w ­
nać.

Od soboty, 25-go b. m. w teatrze „ U C I E C H A * *
F ilm  n ie z w y k ły c h  p r o b le m ó w  ż y c io w y c h , n ie s ły c h a n ie  za jm u ją cej tr e śc i  

i ś w ie t n e g o  w y k o n a n ia . —

P o c a ł u n e k  p r z e r H u t t r e m
Czy mąiszyzna m oie bezkarnie zabić wiarołomną toną.
D ram at  według scenarjusza Fodora, reżys.  J. Wh*le, twórca  f i lmu .Frankenstein*. —

5*3! Bloija Stauart, ?. " i Frani Morgan. T r E S t e ? * -W
głów nych

Od soboty, 25 b. m. w kinoteatrze % T  U  !&  A * ‘
Najświetniejsza komedja jeżono, która wzbudzi podziw Krakowa. — Dawno oczekiwane arcy­

dzieło filmowe z Bnrianem, o którem mówi z zacewyłem cały świat.

tenomenaina komedia, osnuta ua Ile haiet-zuej satyry 
GOGOLA. — 100 procent miłostek! — 100 procent ko­
mizmu — kopalnia humoru, przemiłej zabawy i nie
powstrzymanego śmiechu. — Setki szampańskich przy­
gód. pikantnych qui pro quo ł awanturniczych niiłos
nych komplikaeyi. W roli głównej najznakomit z

komik światowy, jedyny  w swoim * ł /S  J * S J t f s i  1 9  I M  S I  118 którego mistrzowski
rodzaiu król hu m o ru  ■  f i n l S S i Ł d .  a J J a f i a  S.CIS.1 kreaeie wyrobiły m

pierwszorzędną markę artystyczną. Kto nie widział Ylasta Buriana — ten nigdy w życiu ni 
śmiał się prawdziwie. W sobotę początek przedstawień o godz. i! popołudniu.

Rewizor

, Odczyty-
W yk ład  dr. T ad . S ew ery n a . S ta r a n ie m  

T o  w. P r z y j a c ió ł  M u zeum  N a r o d o w e g o  ty 
K r a k o w i e ,  o d b ę d z ie  - ie  w e  w t o r e k  d n ia  28 
bież. m ie s ią c a  o g o d z in i e  18 - le j  w  M uzeum  
N ai-odow em  w S u k ie n n ic a c h  w y k ła d  p. Dra. 
T a .densza  S e w e r y n a ,  k u s to s z a  M uzeum  E t ­
n o g ra f ic z n e g o .  o, rz e ź b a c h  b e s k id z k ie g o  
ś w i ą t k a r z a 1 W a w r y  (z G o rz e n ia  G ó rn e g o )  
o p i e w a n e g o  w  b a l l a d a c h  Z e g a d ło w ic z a .  I lu  
•Strować b ę d a  w y k ła d  liczne  rz e ź b y  W a w r y  
u ż y c z o n e  p rze z  P p .  A Y izy ta lo rów  W. i ło r -  
b a e k ic h  i [>. p ro f .  T a d e u s z a  S z a n t r o e h a .  
D r. S e w e ry n  o b ja ś n ia j ą c  rz eźb y ,  b ę d z ie  
p r z y t a c z a ć  o k a ż d e j  z p r z e d s t a w io n y c h  p o ­
s tac i .  l e g e n d y  w g w a r z e  lu d o w e j .  W s t ę p  
na  o d c z y t  1 zd. na ce le  M uzeum N a r o d o w e ­
g o .  D la  c z ło n k ó w  ! n w a r z e s t w a  P r z y j a c ió ł

Odradzające się Chiny —  przykładem.' " ’ ? "
TRO SK LIW O ŚĆ  CHIŃCZYKÓW  O D Z IEŁ A  SZTUKI I Z A B Y TK I K ULTURY. -

J e d n y m  z praw dziw ych  cudów  św ia ta  jes t  ne  m os tków , ozdobnych pawilonów, sztucznych 
w e d łu g  zdania w szystk ich  podróżników  pa łac  gór i stawów, 
cesarski w  Pekinie. Olbrzymi kom pleks  budyń- o d  roku 1 9 2 1. cd chwili gdy  rząd chiński <- Z k in  k r a k o w s k i c h ,
ków  o żółtych dachach  tw orzący  jak b y  osobne republikańsk i przr-jail cały pałac, zmieni! Ijego SZTUKA. „Rewizor** N ajw ybitn ie jszy  dziś 
miasto, otoczone kanałam i,  b ronione pie.rśe.ic- rolo i zadania. Z pa łacu  s tw orzono  m uzeum  czeski komik filmowy YlaMn Burian cieszy sic 
niatni g ru by ch  murów o szerokich bram ami 0 charak te rze  b isforyczno-artystycz.nym (. z w  j uż ustalona oplują w ś r ó d  byw alców  kinowych 
i obronnych  wieżach. Opodal pałacu cesarsk ie  Muzeum Pałacow e, g rom adząc  w  niein zaby tk i  zdobyw szy  sobie zaufanie  dw om a przedew szyst

sZt)(ki . k u l tu ,y  chńskie j jak ie  zdołano ocalić, kiom''filmami: ..C. i K. Feldmarszałek** i „Król 
Na zbiory  te. k tó rych  część p o w sta ła  z darów  __ tQ | a ,^ Knmizin iu,rin.ua je s t  bezpośredni, 
sk ładanych  cesarzom, a ezpsc dzięki , ambicji nieprzeciążony ani lnobwtćholją rezygnacji,  j a k  
kok kcjoiKTskiej w ładców  chiiiskich sk ład a ją  u Chaplina ani nap ię tnow any  tragizmem B a­
si.;: dzieła mai ars lwa d r g a j ą c e  7 wieku po s tera  K p a to n .,. AIe za to  jes t  on w ybuchow y,
( iirystu.-ie. o lbrzymia ko le k c ja  p o rc e la n y  cliin- Uyriamicznv i działa  ja cv odruchowo. Burian 
>kie;j licząca przeszło (5(100 okazów, b o g a ta  lii-  ̂ b .,wiąc wią 7ÓW s,v<3n5 ..kawałami** bawi sie 
bljotcka, meble, in s trum en ty  muzyczne, zabyt-  ,.(',wnieź s a m . roześm iany łobuzersko. Takimi też  
ki z kości słoniowej bronzu. emalji clorsonnc^ wMzjm y  g0  \ v najnow szym  filmie, osnutym  na 

| ' k  p.  ̂ j tle znanej sztuczki scenicznej rosy jsk iego  pisa -
i Mimo bezus tannych  wstrzą.-ów i wojen, spo- rza. Gogola. R eżyser  Mac Frie  wykroił z te j ty- 
1 leczoństwo chińskie chcące się za wszelką, ce- powo ak inow oj sztuki in te resu jący  scenar jusz  i

Idźmy zobaczyć drzeworyty 
z całego świata.

P a ła c  S z tu k  P ię k n y c h  n a  j»l. S z c z e p a ń ­
sk im  o z d o l i io n y  r iag am i k i l k u n a s t u  p a ń s t w  
o b c y c h :  ozn ak a , że urządzono im prezę o 
ch arak terze  m ięd zyn arod ow ym . Im p re z ą  la .  
k t ó r ą  już  sy g n a l iz o w a l i ś m y ,  to  p r a w d z iw ie  
im ię d z y iu ro d o w a  w y s ta w a  d r z e w o r y t ó w . 
k tó r ą  o tw a r t o  w c z o ra j  w  n ie d z ie l . ’ o g o d z .  
12-te.j p o łu d n ie .  \Ve w szy stk ich  sa lach  g ę ­
s to  obok  s ieb ie  rozm ieszczon o  ponad 700  
d rzew ory tów , p rzy w iez io n y c h , jak  w ia d o ­
m o, z W a rsza w y , po w y sta w ie  urządzonej 
tam  przez IP S . W ic e p re z e s  T o w . P rz y ja c ió ł  
S z tu k  P i ę k n y c h  p. M n o zko w sk i .  p r z e m a w i a ­
ją c  d o  l ic zn ie  z e b ra n e j  p u b l i c z n o ś c i ,  p r z y ­
b y łe j  n a  o tw a rc i e  w y s t a w y ,  p o d n ió s ł  z n a c z ­
ny  w y siłek  oraz k o sz ta , ja k ie  trzeba b y ło  
pod jąć , by dać m ożn ość  K rak ow ow i zo b a ­
czen ia  sztuki  d rzew o ry tn iczej w szy stk ich  
n iem al pań stw  eu rop ejsk ich  i w ielu  krajów  
p ozaeu rop ejsk ich . O tw a rc ia  w y s t a w y  d o k o ­
n a ł  ]i. w o je w o d a  K w a ś n ie w s k i ,  z a z n a c z a ­
ją c .  że  p a t r o n u je  jej j a k o  p r o t e k t o r ’I ’. P r e ­
z y d e n t  Rzpli to j .  P o  o tw a rc iu  u y G a w y  dr. 
T ą d iu is z  >e  w o ry  ii o p r o w a d z a ł  po ca lach  
■p 17. e d s t a w i c i e  ] i w ła d z .

go s to ją  dziesiątki budynków  dworskich, świą 
tvti i g m achów  ad m in is tracy jnych .  Za budo 
wlauii c iągną się p iaw ie  1’>cz końca słynne p a r ­
ki i ogrody  ce.-ar-kie. n ieporównane w -wej 
n ie sp o tyk ane j  gdzieindziej malowuiczosci. pf‘ł-

m; odrodzić, zrozumiało jak ważtiem dla niego nadal sreenm u tw orow i dobre tempo, przyezcm  
jest ocaleniu i zabezpieczenie zaby tków  sztuki jed nak  najw iększy nacisk  położył na obsado 
ku ltu ry ,  k tó rych  '/nKzezmii# nie. da się n ig d y , ak to rską ,  do b ie ra jąc  sobie udaną galerję typów  
pow etow ać. Zdumiewają też i wzbudzają szczo-t i typków  m ałej mieściny rosyjskiej. Central-  
ry  szacunek  olbrzymie sum y jak ie  sk łada ło  na  nym  p u nk tem  za in te resow an ia  je s t  jednak Bu­
ten cci przy bezprzyk ładn ie  ciężkich wanin- rian. od tw a rz a jący  kom iczną pos tać  fałszywego 
kach  cale społeczeństwo i-hińskic. Sama ..Fuu- rewizora. R eszta zespołu dzielnie sekunduje 
daejn  chińska podniesienia  w ychowania  i ku!- swentu partnerowi, dlatego też film ten dobrze 
f u r y  przeznaczyła  na ten ce! roczną subwencję ,  rozbawia publiczność.

t *

^
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U K A ZA Ł  SIĘ NR. 22 D W U TY G O D N IK A  
..START", zaw iera jący  szereg  a r ty k u łó w  ilu­
s trow anych .  k tó r e  zapoznają  czyte ln ika  z ak- 
tua lnem i tem a tam i z dziedziny sportu , Bonia- 
waż zbliża, się sezo n  na rc ia rsk i  —  miłośników 
tego sp o r tu  za in teresu je  a r ty k u ł  T. Heinricha: 
..O szkoleniu  n a rc ia rz y '1; da le j znajdz iem y ..Bi 
lans le k k o a t le ty czn y  za ro k  1&33"_ A. Szenrt.j- 
'■lia. również c iekaw y te m a t:  . .d ran ice  spo r tu  
kob iecego "  IV. Ju n oszy ,  ..Jeszcze  je d n a  odzna­
ka" ,  ..Zimowe zabaw y  dz ia tw y  szk o ln e j"  St. 
K raw czy k a .  N um er ten uzupełnia zakończenie  
nowelki: . . Jeden  ład n y  żywot sp o r to w y "  A.
Heinrich. T a k  więc. zo względu n a  ak tua lność  
i u jęc ia  tem a tó w , d w u ty g o d n ik  . .S ta r t"  za in­
teresu je  każdego .

W  NR- 39 T YG OD NIKA  „K O B IE T A  WSPÓŁ 
C ZE S N A " znajdu jem y c iekaw e a r tyk u ły ,  któro  
ze względu na a k tua ln ość  i wartości a r t y s ty ­
c z n e  zasługują  na uw agę .  np. . .Honor w  ostat-  
niem w y dan iu "  —  T\. Mu-zfdńwny. .Kobieta w 
h it lerowskich Niemczech" — F. Turyriowa. 
da lszy  ciąg fragmentóv. pam iętn ika  ..Kobiety 
w  P. O. W ."  ..W spomnienia więzienne1’ —  1T, 
K rałiełskiej. Czytelników zain teresu je  również 
sp raw ozdan ie  z In s ty tu tu  Prop. Sztuki —  N. 
Ramotyliowej. recenzja książek, k ron ika  tea lra l  
na
su W szechs łow iań-k iego  Zjednoczenia  Kobiet 

w  Belgradzie —  T.. Wolskiej oraz reportaż, z 
dzisiejszych Niemiec; ..O-.karżeni oskarżyciele".  
W  nr. 39 rozpoczynam y druk  powieści ,7. R a­
p ack ie j:  . .Małżeństwo" Bzia! p rak ty czn y  z a wie 
rn: . .W rażenia z w y s taw y  Związku P ań  D o ­
m u "  oraz przepisy kuchenne. B oga ta  treść i n k - ; 
tua ln ość  —  oto  ta jem nica  popularności tygo- j 
dn ika  .K obie ta  W spółczesna".

I D z iś  a c o d z ie n n ie WANDA w  t e a t r z e  ś w ie t ln y m

W yświetla dziś w ielk ie arcydzieło najdoskonalszego kunsztu arlystycz. Film pełen hum oru i w e r w  
francuskiej. Porywający potęgą wrażeń m istrzowski twór najgenjalszero realizalora Rens Claire’a

J | / | f  i S w k a a e m  ( T a ń c z ą c y P a r y  Z)1 C S 1 Żywiołowa koiredja muzyczna. — Za - 
chwycą ląc a pieśń m iłości i szczęścia. 
Klim czarujących m elodyj. — — —

W rolach głów nych: Miss Francji ANNABJELLA, porywniąc* POLA TLLERY oraz. najzna­
komitsi artyści Francji jak np. GKORUKS UlGARD. PAUL OLLIAIKK. THOMY BOWIDKLLK, 
RAYMOND OORDY. — Film ten genialny w inscenizacji, poryw aiary wspaniałą grą arty*t<5w. 
stanow i przewrót w kinematograf!) dźw iękow ej. — Przez prasę całego św iata zo»tal on uznany 
jako najlepszy film RF1NŁ CLAIRE A. — Ponadto w  programie najnow szy tygodnik dźwiękowy. 
Początek seansów  o g. a, < i 9.10, w niedz. i św ięta o 5 . 3 pop. Sala dobrze ogrzana. Progr am Nr. 10.

zczcpiojiji' ochronne przeciwko sz k a r la ty ­
nie 1 p ło n icy > i d y f te j i  (błonicy;, zysku je  sobie 
eorą*z więcej zw olenników  i sto-ownaie bywa. 
ze znakom itym  sku tk iem  już od szeregu la t 
w innych k ra jach .  T ak  np. w Nowym lorku 
szczepi się rocznie  około Iłiil tysięcy dzieci.

do 11-tej rano O lag j- f ra t ,  W ydzia ł Zdrowiał, 
a dokonują  go  pp. lekarze- szkolni. Obecnie 
s tosuje  się szczepionki w yrab iane  już  u nas 
w kra ju ,  k tóre  są doskona łe  i zupełnie nie  u s tę ­
pują m ie jsca  zagran icznym . Szczepi się przeciw

pomocą, w strzykiw alio hu chorobom naraz 7,
k in ow a: dalej —  sprawozdanie  z k o n g re - ! " '  samych ty lko  przychodniach. We Francji do podskórnych, k tó rych  dok on u je  się  trzy  razy ,

/.czepiono przeszło mrljon dzie- w coraz to w iększej dawce, w odstępach  .około 
szczepienie to jeszcze nie liyło dwóch tygodni .  Mniej więcej u około  20 proc.

roku 1030. wy 
ci, choć w tedy
tak  p o ja d a n ie  jak  obecnie. W Polsce p rzep ro ­
wadza *ię także  ak c je  tego szczepienia, zw ła ­
szcza na terenie  W arszaw y , w  przychodniach, 
szkołach, oraz przy pom ocy lo tnych kolumn.

'■ raków  nic pozosta ł  w ty le  n a  tym punkcie  
i w locie w yszczepiono k ilkaset  dzieci w  Mioj- 
r-ki.ii) W ydzia le  Zdrowia, m ianowcic te. k tó re

dzieci w y s tępu je  m iejscowy obrzęk  i zacze r­
wienienie. a  rz ad k o  k iedy  podniesienie  tem pe­
ra tu ry .  k tó ro  w te d y  jed n ak  może być dość  
wysokie. Pow ażnie jszych  kom plikac j i  nie za­
obserwow ano i rodzice d la teg o  chętn ie  p rz y ­
prowadzali dzieci. —  W rażliw ość na błonicę 
zmniejsza się z wiekiem. Dzieci do 5-ciu łat. są

na

Do! sierżanta s m m  listom . 
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•colonje letnie. Obecnie zno- najw rażl iw sze , n a to m ia s t  reakc je  w ys tępu ją  po 
tam że szczepienie tych  szczepieniu częściej u  dzieci s ta rszy ch  ć 

locie.
(w wie-

nuaiy wyjcelnu- 
wu rozpoczyna
dzieci,  ldó rc  nic  b y ły  szczepione w  locie, a  ku szkolnym). Dzieci żydow skie  sa mniej
pragną  w yjechać  na kol on jo zimowe. Rzcze- wrażliwe, jak  ary jsk ie .  Są. j e d n a k  i przeciw-
pienio odbywa, się codziennie od godz. 10-tej w skazan ia  do ty c h  szczepień, a są  niemi: cho-

1 roby nerek , c ierp ienia  serca, g ruźl ica  pluc. i
g ruczo łów, s ten y  p odgorączkow e  i w y b itn e

S W  I  T “  ! m MI™1M n
R O M  K A T O L I C K I

r
D z iś  u r o c z y s t e  a r c y d z i e ł o  w i e l k i e g o  o b r a z u  f r a n c u s k i e j  p r o d u k c j i .  —  S c e n a r ­
iu s z  t e g o  f i l m u  u ł o ż o n y  z o s t a ł  n a  p o d ł o ż u  t r a g i c z n y c h  p r z e j ś ć  j e d y n e g o  s y n a  
N a p o l e o n a ,  z o b r a z o w .  w  m o n u m e n .  a r c y d z .  E dm un da  R o s ts n d a  p o d  ty m  s a m y m  ty t .

-  M  . %  to obraz, który stw orzyła Francja dla pam ięci !,i>oga
M  B l e d l i  wojny" składając hołd jego n ieszczęsnem u potom kowi,
M  t l  m  M  l l l  m  $ »  I l i  oplątanem n w  s to licy  naddunajskiej niecnem i intrygam i
f u  I I  P I (Si s s  f J  83 l i i  1 1  Sa wyrafinowanego M etternicha. Przedwczesna śm ierć ks.
ś ą j y  E  JM Iw  fa l 1*  Reichstadu „Orlątka", była dziełem  tego okrninika.

£  • W ielki tragik francuski w tytujow ej ro li:
Ip a n  yjphPC* 01itz zuidromi- T |in 7 a ń e h  stw orzyli praw dziw ie złotą kartę z dziejów  świat* 

li Gd i flciUGl ty reżyser IHIłRi IbM „Orlątko" to film  stojący na najw yższym  poziom ie 
sztuki kinem atograficznej. Nadprogram: słynny zespół orkiestralny-jazzbandowy Benny-M eroff.

I

Trzy w yśw ietlen ia w dnie p o w s z e d n i e  o godz. 5, 7 i 9 wieczór, a w  niedziele i św ięta  
także o godzinie 3 .pop ołudn iu .— Największa, najpiękniejsza i najlepiej ogrzana sala w  K rakowie

B ilety w olne i zniżki (prócz urzędowych) aż do odw ołan a niew ażne. Poczem P. Akadem icy  
za oliaz. legit. uniw . i P. uczn iow ie  szkół średnich w mund. otrzym ują b ilety  zniżkow e przy kasie.

I

w ycieńczenia .  właszcza- po chorobach z a k a ź ­
nych.

W ob ec  tego .  że szczepienia te  są bardzo  
sku teczne ,  a  nie  p rzeds taw ia ją  żad ny ch  niebez­
pieczeństw' s tosu je  się je  też  coraz częściej, 
a lekarze  go rąco  je po leca ją

Dr Adolf Klęsk.

NOOSCIMtNE 
OSTRZE 

do SOLENIA

WSZĘDZIE DO NABYCIA

SŁ SKŁAC: KRAKÓW, Wlśkw B
I I K O G E R J A

S t a d i a .

srramo-

S y g n a l
z o rz e " :

W t o r e k ,  2 8  l i s t o p a d a  1933.
K r a k ó w ,  (.312.8) 7 .00  A u d y c j a  p o r a n n a  

z W a r s z a w y :  11 .83  P r o g r a m  n a  d z ie ń  b ie ­
ż ą c y :  11 .40  T r a n s m is j a  7. W a r s z a w y ;  11 .50 
W ia d o m o ś c i  b ie żą co ;  11 .57 S y g n a ł  czasu ,  
h e jn a ł  z W ie ż y  M a r ia c k ie j :  12 .05 T r a n s m i ­
sja  z W a r s z a w y ;  15 .40  P ł y t y ;  10 .25  Trans* 
mi'ja- z W a r s z a w y ;  10 .40  O d c z y t  ..O t.  zw. 
- p o r to w e m  w y c h o w a n i u  s łó w  k i l k a " ;  16.53 
T r a n s m is j o  z W a r s z a w y  i W i l n a ;  17 .50  
P ł y t y ;  18 .0(1 T ran sm is ja ,  z W a r s z a w y ;  1 0 .00  
P r o g r a m  na  d z ie ń  n a s t ę p n y ;  10 .05  . .P r o ­
g ra m  p ra c  T o  w. K r z e w i e n ia  N a r c i a r s t w a 1"  
10.20 R o z m a i to śc i  10 .25 T ra n s m is j e  z W a r ­
szawy- i P o z n a n ia .

L w ó w ,  (3 80 .7 )  f i . :  2 3 .05  P ł y t y  
f e n o w e  d la  z n a w c ó w  ja z z /u .

W a r s z a w a ,  (1111 .8 )  7 .00
c z a s u  i p ie ś ń  „ K i e d y  r a n n e  w s t a j ą
7.05 G im n a s t y k a :  7 .20  M u z y k a  p o r a n n a  z 
p ły t ;  7 .85  D z ie n n ik  p o r a n n y ;  7 .4 0  D . c. m u  
z y k i  p o r a n n e j  z p ł y t :  7 .52  C h w i lk a  G o ­
s p o d a r s t w a  D o m o w e g o :  7 .55 P r o g r a m  n a  
d z ie ń  b ie ż ą c y :  11 .40  P r z e g l ą d  p r a s y :  11 .50  
Ż y c ie  a r t y s t y c z n e  s to l i c y :  1 1 .57  S y g n a ł
c z a s u ,  h e j n a ł :  12 .05 Sekste t-  s a l o n o w y ;
1 2 .30  D z ie n n ik  p o łu d n i o w y ;  12 .85  W i a d o ­
m o ś c i  m e t e o r o lo g ic z n e :  12 .38  D a l s z y  c iąg  
m u z y k i  s a lo n o w e j ;  13 .25 W ia d o m o ś c i  o e k s  
p o rc i e  p o ls k im :  15 .30  W ia d o m o ś c i  g o sp o  
1 5 .40  P ł y t y :  16 .25  „ S k r z y n k a  P .  K . O ."  
L6.40 . .W ś r ó d  k s i ą ż e k " :  16 .5 5  R e c i t a l  ś p i e ­

w a c z y :  17 .25  T r a n s m i s j a  z W i l n a :  17 .50  
B ie ż ą c e  w ia d o m o ś c i  ro ln ic z e :  18 .00  . .K lu ­
cze p o t ę g i  i w ie d z y " ;  18 .20  T r io  f o r t e p i a ­
n o w a ;  19 .00  P r o g r a m  n a  d z ie ń  n a s t ę p n y :
19 .05  R o z m a i to ś c i ;  19 .25  F e l j e t o n  a k t u a l ­
n y :  19 .40  W i a d o m o ś c i  s p o r to w e :  4 9 .4 7  
D z ie n n ik  w ie c z o r n y :  2 0 .0 0  . . F a t i n i t z a "  op t  
r e t k a :  w  p rz e r w ie  . .L a t a r n ik " .  p g .  S ie n k ie -  
w łc iza : 2 8 .0 0  W ia d o m o ś c i  m e t e o r o l o g ic z n e  
i k o m u n i k a t  p o l i c y jn y ;  2 3 .05  P ły t y .

K a to w ic e , (408.71 (4.; 17 .50  B a je c z k i  
dla. d z iec i ;  19.10 V. Z e g a d ło w ic z :  . .D a w n a  
k s i ą ż k ą  n a  S la k k iT .

9 - 0
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OSZCZĘDNI SZKOCI. —  Czemu je s te ś  tak i  
zgryziony? —  p y ta  Mc G regor —  w y gra łe ś  
przecie® dzis iaj sto ty s ięcy  fun tów  n a  Ioterji?

—  Owszem —  od po w iada  Mc Donald  — 
ale kupiłem  d w a  lo ;y  po 6 pensów , gn iew a  
mnie w ięc te raz  to ,  że w y da łem  n iepotrzebnie  
6 pensów n a  kupno  d rug iego  losu.

M. B O U fi . 16

Dziwna przygoda
Teofrasta Lefebre.

I w a n  D o l iń s k i  by ł 1 t a k  s p r y t n y ,  że  
s p r z e d a w a ł  w y s ł a n n i k o m  r z ą d u  r o s y j ­
s k i e g o  , t y l k o  t e  t a j e m n i c e ,  k t ó r e  o m a ­
w i a n e  b y ł y  n a  z e b r a n i a c h ,  w  - k t ó r y c h  
u c z e s t n i c z y ł a  O lg a  S o le s k a .  1 o j a  zgub iło -

M ło d ą  k o b i e t o  s k a z a n o  n a  ś m i e r ć .  D o ­
l i ń s k i e m u  p o w i e r z o n o  w y k o n a n i e  w y r o k u .  
O lg a  S o l e s k a  m i a ł a  za k i l k a  d n i  w r ó c ić  
7, R o s j i ,  g d z i e  b a w i ł a  z p o l e c e n i a  k o m i t e t u  
r i h i l i s t ó w .  I w a n  D o l iń s k i  w e z w a ł  ,ją 

’ w  i m i e n i u  n i h i l i s t ó w  d o  s t a w i e n i a  s ie  
w  m i e s z k a n i u  T e o f r a s t a  L e f e b r e .  w  d o m u  
p r z y  R u e  B l a n c b o  . . .

D la c z e g o  w  d o m u  T e o f r a s t a ?
Oto przyczyna:
B o l i ń s k i  z a j m o w a ł  o d  s z e r e g u  -  l a t  

m i e s z k a n i e  w  d o m u  s ą s i a d u j ą c y m  z b u ­
d y n k ie m , -  w  k t ó r y m  p a n i  G r i m b o i s  s p r a ­
w o w a ł a  o b o w ią z k i  o d ź w ie r n e j -  O b a  te  d o ­
m y  z b u d o w a n e  b y ły  b a r d z o  d a w n o ,  w  e p o ­
c e  w o j e n  r e l i g i j n y c h .  P e w n e g o  d n i a  B c ł iń -  
s k i  z u p e ł n i e  p r z y p a d k o w o  o d k r y ł  t a j e m n e  
p r z e j ś c i e  ł ą c z ą c e  j e g o  d o m  z d o m o m  s ą ­
s i e d n i m .  Z r o z u m i a ł ,  że  m o ż e  ta  d r o g ą  
u c i e c  w  r a z i e  p r z e w i d z i a n e g o  n i e b e z p i e ­
c z e ń s t w a .  Z a m y ś l a ł  w y n a j ą ć  m i e s z k a n i e ,  
k t ó r e  ł ą c z y ło  s i c  z t a j e m n e m  p r z e j ś c i e m ,  
a le  T e o f r a s t  rn ia l  u rn o w e  n a  s z e r e g  _ ł a t  
i b y ł  b a r d z o  d o b r y m  l e k a i o r o m .  D o l iń s k i  

.w ie d z i a ł  r ó w n i e ż ,  że  T e o f r a s t  by! w z o r e m  
u r z ę d n i k ó w ,  k ł e m '  w y c h o d z i ł  i w r a c a ł  do 
d o m u  s t a l e  o  t e j  s a m e j  g o d z in i e .  Z ro b i !  
o d c i s k  z z a m k u  u  d r z w i  L o f e b n : ‘a  i B°- 
s t e r a ł  s i e  o  k lu c z .  W  ie n  s p o s ó b  z t n i t n i l  
s y p i a l n i e  n a  s w o ja  w ł a s n ą  i u ż y tk o w a ł  ją  
w  s tosow (nvcb  c h w ila c h -

J a k  w s p o m n i e l i ś m y  w ł a d z e  p o s z u k i ­
w a ły  D o l i ń s k i e g o  za  w y k r o c z e n i a  p r z e c i w  
m o r a l n o ś c i .  D l a t e g o  n i e  c h ia ł  o n  p r z y j m o ­
w a ć  g o śc i  w  s w o je m  m i e s z k a n i u .  P r z y j a ­
c ió łk o m  s w o im  w y z n a c z a ł  s c h a d z k i  w  m i e ­
s z k a n i u  T e o f r a s t a .  S a m  p r z y c h o d z i ł  p r z e z  
t a j e m n e  p r z e j ś c i e  i n i e  p o j a w i a ł  s ię  n ig d y  
n a  s c h o d a c h  b u d y n k u  s t r z e ż o n e g o  p r z e z  
c z c i g o d n a  parn ia  G r i m b o i s .  G d y b y  k t o ś
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o s k a r ż y ł ,  p o l i c j a  w t a r g n ę ł a b y  ..........—
n i a  L e fc b rc ó a ,  a on  u m y ł b y  r ę c e  o d  w s z y s t ­
k ie g o .

P r z y s ł o w i e  m ó w i ,  że  p r z y z w y c z a j e n i e  
s t a j e  s i e  d r u g ą  n a t u r ą .  R o s j a n i n  p r z y z w y ­
czai ł  s io  u w a ż a ć  m i e s z k a n i e  T e o f r a s t a  o d  
r a n a  d o  g o d z i n y  d z ie s ią t e j  w ie c z ó r  za 
s w o ja  w y łą c z n a  w ła s n o ś ć .  N

T u t a j  w y z n a c z y ł  s c h a d z k ę  O ld z e  So- 
l e s k c j -  B u d y n e k  z a j ę ty  p r z e z  w i e l u  m i e s z ­
k a ń c ó w ,  b u d z i ł  w i ę k s z e  z a u f a n i e ,  n iż  
o s o b n a  w il la .  P i ę k n a  R o s j a n k a  w p a d ł a  
w  p o t r z a s k .  P r z y b y ł a  n a  s c h a d z k ę ,  k t ó r ą  
u w a ż a ł a  za z e b r a n i e  p o l i t y c z n e .  —  i p r z y ­
p ła c i ła  to  ży c ie m .

B o l iń s k i  p o s t a w i ł  j e j  k i l k a  n i e d o g o d ­
n y c h  p r o p  ozy  cyj, k t ó r e  p i ę k n a  R o s j a n k a  
o d r z u c i ł a  z o b u r z e n i e m .  W i d z ą c ,  że  o d ­
n o s i  s i e  d o  n i e g o  ze  w s t r ę t e m  i że  p la n  
z d o b y c ia  s o b i e  w z g lę d ó w  je  i s n e lz l  n a  ni- 
c z e m .  r z u c i ł  s i e  n a  m ł o d a  k o b i e t ę  w  n a ­
p a d z i e  w ś c i e k ł e g o  g n i e w u ,  k t ó r y m  w y b u ­
cha!  o d  c z a s u  d o  c z a s u  i k t ó r y  u p o d a b n i a ł  
eo . ia k  s a m  o  te rn  w ie d z i a ł  d o  N n n ty p y .  
P o  k r ó t k i m  s z a m o t a n i u  u d u s i ł  n i e s z c z ę ­
ś l iw ą .  Z a b r a ł  w s z y s t k i e  d o k u n u i d y .  k l ó r e  
n o z w a ł a l y  s t w i e r d z i ć  to ż s a m o ś ć  o f ia ry -  P o ­
te m  p o m y ś la ł ,  ż e  t r z e b a b y  u k r y ć  t r u p a .  
Z r a z u  ch c ia ł  s c h o w a ć  g o  d o  k u f r a ,  w y ­
n ie ś ć  •/. d o m u  do  s a m o c h o d u  i z a t r z e ć  za  
s o b a  ś! ;u łv . A le  za  n im  u k o ń c z y ł  p r z y g o ­
t o w a n ia  T e o f r a s t  w ró c i ł  d o  m i e s z k a n i a  
i z n a la z ł  z w ło k i  w  s w o je m  ł ó ż k u .  P o d c z a s  
r o z m o w y  b i e d n e g o  u r z ę d n i k a  z z a c n ą  p a ­

l l i a ' G r i m b o i s  R o s j a n i n  p r z e n i ó s ł  z a m o r ­
d o w a n ą  d o  s w o j e g o  m i e s z k a n i a .  Z a m y ś l a ł  
p o z b y ć  s i ę  j e j  n a s t ę p n e g o  d n i a .  T y m c z a ­
sem  p r z y b y ł a  p o l i c ja .  W ie ś ć  o z b r o d n i  ro ­
z e s z ł a  s i ę  w  c a ł e j  o ko l icy -

B o l i ń s k i  l ę k a ł  s i ę ,  ż e  z a t r z y m a j ą  s a ­
m o c h ó d  z  k u f r e m ,  d o  k t ó r e g o  ch c ia ł  w ło ­
ży ć  z w ło k i .  J a k  w s z y s c y  p r z e s t ę p c y ,  l iczy ł 
s i e  z e w e n t u a l n o ś c i ą ,  ż e  z a c z n ą  g o  p o r łe j -  
r z y w a ć  i ż e  m i e s z k a n i e  je g o  z o s t a n i e  p r z e ­
s z u k a n e .

D l a t e g o  p o s t a n o w i ł  p o z b y ć  s i e  t r u p a  
z a  k a ż d ą  c e n ę .  A le  j a k ?  O s t a t e c z n i e  p r z y ­
s z e d ł  d o  p r z e k o n a n i a ,  ż e  n a j l e p i e j  b ę d z i e ,  
j e ś l i  p r z e n i e s i e  g o  7. p o w r o t e m  d o  m i e s z ­
k a n i a  L e f e b r e ‘a. N ie  o c ia g a ł  s i ę  d łu ż e j .  
N a s t ę p n e g o  d n i a  z ło ży ł  z w ło k i  z a m o r d o ­
w a n e j  R o s j a n k i  w  łó ż k u  T e o f r a s t a .

B o l i ń s k i  p r z e g l ą d n ą ł  z u w a g ą  g a z e t y  
i w n i o s k o w a ł ,  ż e  w s z y s t k o  id z i e  d o b r z e ,  
g d y ż  to ż s a m o ś c i  z w ło k  n i e  s t w i e r d z o n o -

—  D o s k o n a ł e  —  r z e k ł  d o  s i e b i e .  —  
W is to c i e ,  s ą s i a d  p r z y n o s i  mi s z c z ę śc ie .

W  k i l k a  d n i  p o t e m  n a b r a ł  o d w a g i  i aJ-  
cza ł  z n o w u  p r z y j m o w a ć  w iz y ty  sw o ic h  
p r z y j a c ió ł e k  w  d o m u  T e o f r a s t a  L e f e b r e .

N a n i e s z c z ę ś c i e ,  ju ż  p i e r w s z e g o  d n i a .  
T e o f r a s t  w ró c i !  d o  d o m u  z n a c z n i e  w c z e ś ­
n i e j  7.0 w z g l ę d u  n a  z ły  s t a n  z d r o w ia  i z n a ­
laz ł  w  s w o je m  m i e s z k a n i u  n i e s p o d z i e w a ­
n e g o  g o ś c ia ,  k t ó r y  u c i e k ł  p r z e d  n im  ta- 
i e m n e m  p r / e i ś e i e i n  u p r o w a d z a j ą c  s w o ja  
D u lo in e ę .  W i d o c z n i e  m u s i a ł  p r z y j a c ió ł c e  
s w o je j  o p o w i e d z i e ć  j a k a ś  r o m a n t y c z n a  h i-  
s t o r j ę .  g d y ż  i s t n i e n i e  u k r y t e g o  p r z e j ś c i a  
p o z o s ł a lo  n a d a ł  t a j e m n i c a .

B o l i ń s k i  p r z y s z e d ł  j e d n a k  d o  p r z e k o -  
rM nia .  że  d o m  je g o  p r z e s ł a ł  b y ć  p e w n e n i  
S c h ro n ien iem )  i n o d  'p r z y b r a n e ' ; ) )  n a z w i ­
s k i e m  w y n a ją ł  m i e s z k a n i e  w  in n e j  d z i e l ­
n ic y .
\ Z b r o d n ia r z ,  u c z e s tn ic z y ł  d a l e j  w z e b r a  
r . iach  n :h i l i s t ó \ r  i A r e o p a g u .  g d z i e  p o zn a ł

r o d a k a  s w e g o  S e r g i u s z a  A s s a n o w a -  T e n  
p o z n a ł ,  w s p o m n i m y  m i m o c h o d e m ,  l e ż ą c e  
w  M o r g u e  z w ło k i  p i ę k n e j  O lg i  S o l e s k i e j ,  
a l e  p r z e k o n a n y ,  ż e  j e s t  o n a  z d r a j c z y m ą  
i ż e  s p o t k a ł a  j ą  s ł u s z n a  k a r a ,  n i e  s k ł a d a ł  
ż a d n y c h  z e z n a ń .  N i e  p o d e j r z y w a ]  r ó w n i e ż ,  
ż e  d z i ę k i  n i e m u  L a u t r e c  w p a d n i e  n a  ś l a d  
p r a w d z i w e g o  w in o w a jc y .

P r z e d  k i l k u  m i e s i ą c a m i  B o l i ń s k i  n a -  
w ią z e ł  s t o s u n e k  z m ł o d ą  w d ó w k ą  J o a n n a  
D a v e r r e .  T a  z a k o c h a ł a  s i e  w  n i m  n a  z a ­
b ó j ,  a l e  b y ła  o  n i e g o  w ś c i e k l e  z a z d r o s n a .  
W y n u r z e n i a  Olgi S o l e s k i e j .  k t ó r a  b y ł a  j e j  
p r z y j a c i ó ł k ą  i t e c z k a  z n a l e z i o n a  p ó ź n i e j  
w  j e j  w ł a s n y m  d o m u ,  a z a w i e r a j ą c a  s z e ­
r e g  l i s t ó w  m i ło s n y c h  od  r y w a l e k  i k i l k a  
d o k u m e n t ó w  p o l i ty c z n y c h  —  w z b u d z i ł y  
w  n i e j  g n i e w  i p r a g n i e n i e  z e m s ty .  P o s t a ­
n o w i ł a  z e r w a ć  z e  s w y m  k o c h a n k i e m  i za-  
d e m m c i o w a ć  go. W  ty m  s t a n i c  d u c h a  z a ­
s t a ł  ja  B o l i ń s k i  p o  p o w r o c i e  z  R u e  C h e v -  
r e u i l ,  k i e d y  o tw o rz y ł  . b r a m ę  d o m u  k łu -  
cn em , k t ó r y  m u  s w e g o  c z a s u  w rę c z y ła -

* * *
i

D o l iń s k i  z o s ta ł  s k a z a n y  n a  ś m ie r ć .  —  
W  t e n  s p o s ó b  s k o ń c z y ł a  s i ę  s i ę  t a j e m n i ­
cza  s p r a w a ,  o k r e ś l a n a ' ’ m i a n e m  . . m o r d e r ­
s tw a  p i e k n e j  n i e z n a j o m e j " .

A  cóż  s t a ł o  s ie  z  n a s z y m  b o h a t e r e m .  
T e o f r a s t e i n  L e f e b r e m ?  —  z a p y t a j a  s i e  
P a ń s t w o .  S t r e ś c i m y  s ie  w  k i l k u  s ło w a c h .  
P o d  w p ły w e m  p r z e ż y ć  o s t a tn i c h  z m i e n i ł  
•-ie r .a  n i e k o r z y ś ć  s y p i a ł  ź le .  j a d a ł  g o r z e j  
i p r o w a d z i ł  ż y w o t  w i ę c e j  n i e r e g u l a r n y .  
A le  p o  p e w n y m  c z a s i e  m o c a  p r z y z w y c z a ­
je n i a ,  s ta l  s ię  z r .o w u  p e d a n t y c z n y m ,  s k r u -  
p u l a f n y m  u r z e d n i k i e m .

AY życiu  je g o  n i e  z a s z ło  ju ż  n ic  g o d ­
n e g o  w z m i a n k i ,  a ż e  n i e  b y ł  n i e z e m  d la  
n ik o g o ,  n a z w i s k o  jog o  p o s z ło  w  n i e p a m i ę ć  
i'  u m a r ł o  r a z e m  7 n im -

KONIEC.
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S P z i m ł  J I B o d y t l k .
S o i f  r e i l o A c ś « !  J ^ o r a r « s j lo  yisMrmwtjf.

- Między nami
P rzedew szystk iem  chcia łbym  odiKnvie<V.ieć To samo zauw aży! Sp h in s .  Z- S tankow icz  pro- 

na list Oleńki Szczepan ikćw ny , k tó ra  dziwi sic. potiujc. by R edakc ja  rozp isa ła  nową ankietę ,  
że —  jakko lw iek  nades ła ła  list i rozwiązania i , j i . o przyjaźni. Zaoda. Można by rozpisać ta k ą  
w ub. terminie* —  nie /.ostała wymieniona ank ie tę :  . J a k i m  powinien livć przyjaciel? '  
wśród tych. k tó rzy  p rzyd a l i  dobre rozwiązania, ale to jest zbyt oklepane. D latego obciąłbym 
Otóż list mnie nie d o z e d l .  Mimo ponow nych, postawie C zyte ln ikom  tak ie  pytanie : ,,Dlnczc- 
sk rup u la tn yeh  poszukiw ań  nie znalazłem go go szu k am y  pTZyiazru?"
wśród knrespondeneji .  A więc —  wina poczty...  A i n r z  spraw a konk u rsu  na n iu u o ' ,  C z y -  

Co do zagadnień  i py tań , o k tórych  wspomina tętnicy z ochota  podejm ują Mą pólprae-y 
a u to r k a  listu, to  bardzo proszą o ponow ne i naogó! wyrazili życzenie, t;y ni 
sformułowanie ich w n as tępnym  liśrie. W-zcl- ani narzucać  tem a tu .  Doskonale, 
k ie  uw agi i rad y  przyjmują /  pokorą i w dzięcz-i cialnie otwierani kimknr.- na noweli 
tiośe.ią... H anka  A ndrysików na  nailcslata krzy- chwili jedna, z Cz\ to1 nii-z-■!: nades 
żówkę, k tó rą  zamieścimy n iebaw em . Krzyżów- kon ku rsow ą  nowelę p . t .  . .L ist1' 
kę o trzym aliśm y też o l  K uros/ iw y. Z zadań ją w nas tępnym  numerze.
Tad. Cybulskiego dajem y dw ie wizytówki: <• z.eń naszyca  r z,. t ;Tnikł y

Ostatnie liście.
O sta tn ie  z drzewa lecą  liście 
na usłaną złotem ziemię: —  
Obwieszczają  zimy przyjście. 
Je szcze  złoty b łyszczy wieniec 
strojąc, zczerniałe k o n a ry  
jes ienną slota, oślizgłe, 
s terczące  jak  zazfcmskic mary...  
O statn ie  z d rzew a leca liście.

F IS  H AR MON J E
S Z K O  L N E

ograniczać. 
\ więc .-> t i - 
W  osta tn ie j  
!a pienv 
zamieścimy 

— stosow nie  do ży- 
o ln ie ram y  z ćzi.-ięj.

korzy-Mamy też 7. k w a d ra tu  m agicznego TC. -zym numerem „K ącik  do tuych  z n a jo m y c h ’ 
Grcyecii iego. Z pośród rozw iązań na wyrćż-Misteni Z. StankccGcza.
nianie zasługuje  a r ty s ty cz n e  w y konan ie  krzy-!  • —------
żówki. nadesiane  przez Lui-Gu, k tó ry  7, iście' 
chińską cicrpliwośi ią w yko na ł  ozdobną pirn-l.
" ' idę .  11' o s ta tn im  numerze przez n iedopatrze- l • Hatto; Kuroszm-o; Bardzo s i ę  ci,••i/m. że
nie opuszczono — pod trzewia odpowiedzią na i tego roku zostałeś  w spółpracownikiem  Dzin-

. Awos, ro  tu. k tó ry  będziesz zaeilnl m-ej-mu zadaniami,
i rebu-iki W iadom o. że jesteś specja lis tą  od krzyżów ek.

Kącik dobrych znajomych.

an k ie tę  w sprawie nriljona —  po-tpi? 
n iniejszem uziioctmamy. I .o togryf
.Morsa d a jem y  do m im em . P racow itą  k rzy żó w -( Ja  w szystko  potrafię ułożyć (p rócz  krzyżówki, 
kę  St Skorup ińsk iego  zamieścimy w jednym  | Ciekaw’ jestem, ja k  szybko  u k ładasz  taka  krzy- 
7. następnych  num erów. K. S. Z. A. zw raca  żówkę. i w jak i ?po.-ćb. tui ja  '"hnćhym cniy 
uw agę  Morsowi, au torow i kouików ki.  że w y j ą - A z a  ń m edy tow ał.  10 k rzyżów ki nie uiożc. Za- 
tek  z opisu m ateczn ika  brzmi: k tnż z b a d a ł , sytam pozdrowienia .  •— Zbyszek S tankow ie / ,  
puszcz litewskich...  itd.. a nie kteć, poznał...]

Rozwiązanie zadań.
N ajtrudnie jsza  zapewne 

K urosziw y: oto rozwiązanie: 
ge t ,  5. Kuma. 13. ar. 1 -1. k ra ,  15 krab . 17 
18. łat,  19. ro d ak .  20. cl. 21. ncer. 21.
2 1, b iwaki: piCnowO; 2 . jung, 3. gmina. •

była  k r z y ż o w a ń ,. (Milówka). W i. Sow a (Dąbrow a Górn.), Ling- 
poziomo: I. taj-  Ou 'Gzeniiełiów). P. G ro rcck i  (M ilów ka1. łT.

ara, Ind rys ik ów na  ITrzebinia). O. Sz.ezepanikówna 
ió ra .  t (F rysz tak ) ;  z K rak o w a :  .1 Danek. K. i .  Z. A.. 
. m .  St. Skonip ińsk i ,  T. fy b u N k i .  Z. Perze.sty.

7. ł)tikła.k, 8. b ilard 9. eram. 19. ikra. 11. Gro- Sphinx i Wł. Mossoezy. N agrodę w ylosow ał 
cliów. 12. rabi, 13. dora, 22. Pzrtt dtełu-ajska Z. S tankow icz  książko G .  K erryTgo pod tyt. 
forma imienia Ezńirasz) —  nie podaw aliśm y . .Skarbu mglis tych  g ó r11. nagrodę pocieszania 
sp ow odu  trudności.  T ró jk ą t  m agiczny  r<tn«k.»- w y losow ał W. Sowa —  k-iążeczkę  G ustaw a 
wieża: 1. sonata .  2. k a ta r .  3. a ta k .  -i. Ren. Morcinka ..IV zadymione!" s łońcu '1. W śród 
5. go, G. a: rozw iązanie: S karga .  TCebnsiki: uczestn ików  .ankiet roz losow ano książką  bi.-j.
1. W a r ta .  2. w ag a ,  3. w yga. K oników kn Mor- sco Jbaneza  ..IV krain ie  sz tu k i11. Przypadki, ona 
sa :  K tóż  pozna ł puszcz litewskich przepastno H ance  G audników nej.  Z. S tankow ieza  pros im y 
k ra in y ,  aż do sam ego środka,  do jąd ra  gosfwf- o zgłoszenie się w TCedakrji po odbiór '  książki: 
11 y? (A. Mickiewicz: P an  T adeusz).  pozostałe  nagrody  w yślem y pocztą .

D obre rozw iązan ia  nadesłali ;  7.. Bautnówna

Pamietaimy o numerze g^iazrikpwym!
W łaściw ie  chciałem to  w ezw anie  nap isać  imek w ]. rnn.,

na końcu, ale wolę widzieć je w ty tu le ,  żebe  1. zaimek, 5.
się rzucał ..do ócz:‘ miłych naszych w spó łp ra ­
cow ników . Otóż jeśli chodzi o zadania  g w ia zd ­
kow e, to  pros imy je n ad sy łać  już  te raz ,  gdyż  
później —  n a sk n te k  n aw a łu  p racy  — d ru k a r ­
nia nie zdoła zadań  na czas wykona-'.  Proszę 
dalej o w szelk iego rodzaju  zadan ia  >7. w y ją t ­
k iem może k rzyżów ek , gd yż  mam k ilka  w t e c z ­
ce '.  n as tępn ie  o odpowiedzi na an k ie tę ,  o n o ­
welki k onkursow e. Tm wcześniej n in tcr ja '  w p ły ­
nie do R edakcji ,  .  tern w iększa  pewność, żc 
u każe  Gę w numerze gw iazdkow ym .

A te raz  now e zadania! Zamiast, krzyżów ki 
da jem y  k w a d ra t  m agiczny  TC. O royeckiego.

Kwa rst m g njn>-.

2 .       _

!!. k łam stw o , k łam ać  ćpo nng.ł.  
ko łdra ,  okrycie. 6. tuzy. -— 

Pierwszy i os ta tn i  n ie i sz ,  czy tane  zg ó w  nadć.i 
dadzą rozwiązanie.

Rpbusiki.
(Mors).

O

BA
T

A teraz 2 bilety w izytowe T. Cybulskiego. 
Należy odgadnąć  zawód właścicieli w izytów ek.

W izytówki.

D r. O. K u n k o l

1 0 . -------------------
Zam iast  k resek  należy  dać  w yrazy , k tórych 

znaczenie  je s t  nas tępu jące :  1. mieszkaniec Ara-i 
Pji. 2. op raw a  obrazów. 3. rzeka  w Rosji. t . 1 
szczyt, w Besk idach  zachodnich. 5. prąd. G. 
zdrobniale  im ię 'żeńsk ie .  7. dziedziczność, 8. m i ­
ty czn y  lo tn ik . 9. egzemplarz, wzór (wspakM 
10. ciemność. —  K w a d ra t  ten d la tego  je - t  
. .m agiczny11, g l y ż  s łowa 7 w  tych sam ych k o ­
lejno  rzędach) czy ta ją  się i poziomo i pionowo. 
Autorowi k w a d ra tu  możem y powinszować po­
mysłowego zadania.

Mors da je  nam dziś logosrryf i rebusiki.

Fr. S e z o

I o ą c f j r y f .
Ułożył Mors. 

->  _______

Znaczenie w yrazów: 1. bożek leśny,

S z a r a d a .
(T. Cybulski)

Na zakończenie  da jem y szaradę  O. Sf/.eze- 
p an ików tn  :

(ułożyła 0 . SzczepanikównaJ.
Wieczór, gdy pogoda, p rzy  uroczystośc i 
PuszczaSz pierwsze czwarte, by zabawić gości. 
Drugie opłacasz, g d y , cłieesz miast swojego 
Poznać za le ty  tow aru  cudzego.
Trzecie i czw arte  chętnie opow iadasz  ‘
Gdy z kolegami' w kó łeczku zasiadasz.

, O .w ar ta  i pierwsza często się popraw ia 
Różem i biolldlem: i to już modia sprawią. 
Całość —  znana  wieś koło K rak ow a  
No i już koniec —  szarada, gotowa.

: ’ Rozwiązanie  p rzysy łać  należy do czw artku ,
7 g ru dn ia  włącznie. Z a -d o b re  rozwiązanie prze-1 
znaczni R edakc ja ,  j a k  zwykle, nagro dy  k s iąż ­
kowe. R ównież  rozlosow ana zostanie nagroda, 
wśród tych. k tó rzy  biorą udział -w ankieeic-f 

za- lub konkurs ie .  j

Polskie morze.
1

Na piaszczystym brzegu, w słuchany  w  szum fali 
d po a la, dam zadum any u- wód bezkresne  p rze ­

stworze.
I v, idzę j#.-11 o-szary pióropusz dym u w dali: 
-.-{.To okręt p h  nie przez nasze polskie morze.

ł g tzb ie lv  fal burzą się, piętrzą i skaczą 
1 Ukazując niebu grzyw y frebrnp-b.iałc:
"1 j a k b y  się skarżąc  na. swą dole. tu łacza 

Gniewnie a ta k u ją  n ieruchomą s k a lę . .  -

Niekiedy jednak  u spaka ja  się morze 
T w lus trzane j tafli cieple słońce blaski 
Zamienia w purpurą gore jące  zorze 
Albo w nieśmiałe, jak  pozłota — brzaski...

1 W tedy  zapałem płoną moje oczy.
\ wielka radość w sercu mojem gości:
- Kocham cię morze i twój czar uroczy. 

Twa, dal co zda -ię sięga .— nieskończoności.!

J a n  Bronisław Trybow ski.

i  i u g o ś ć I :
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p o  z n I ż  »  !) 8  j  c e n i e  SI.  6 » # . ~  
p o łc c a  S k ła d  fo r te p ia n ó w  '

W  Ł  A  O. B O L O N S K I . l
K R A K Ó W ,  R Y N E K  G Ł .  § 4 *
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Taniej niż za cenę
i  t f . l t  U  E f .  E f L f i S Y  

meżemy ^ p o d r& w s ć
p. l . l . „ lot^

sawa

1 JASEŁKA! JASEŁKA!!
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Bogusławska M., J a s e ł k a  m a l u c z k i c h
W  n o c  w ig i l i j n ą .  O b r a z e k  f a n t a s t y c z n y  w 1 o d s ł o n ie  „ 

B olesław icz . J a s e ł k a  w  2 o d s ł o n a c h  ze  ś p i e w a m i  i t a ń c a m i  „
W s t a ń  1 O b r a z e k  w ig i l i j n y  w  1 o d s ł o n i e  ,

E itlichowaki S. X., G d y  s ię  C h r y s t u s  ro d z i .  J a s e ł k a  l u d o w e  
B uyno-A rctaw a M.. G w i a z d k a  M i c h a s ia  i i n n e  k o m e d y j k i  „
C u d o w n a  G w i a z d a  J a s e ł k a
Dsćra/ńsłta S-. J a s e ł k a  p o l s k i c h  h a r c e r z y .  S e n - j a w a  w  4 o d s ł o n a c h  ,, 
Dynuwska i F ischerA wna, W e s o ł a  n o w i n a .  U r o z m a i c e n i a  d la  k o ­

l ę d n i k ó w  ,A.
Eulenfe łd  E.. G w i a z d k a .  O b r .  w i g i l i j n y  d la  s t a r s z y c h  d z iec i  w  1 o d s ł .  „ 
F. 0 ., D z ie c i  u ż ł ó b k a .  Z b ió r  j a s e ł e k  . „
F. t , I d z i e m y  z k o ł e n d a .  U r o z m a i c e n i e  d la  k o l ę d n i k ó w  „
G noihska  H.. B o ż e  N a r o d z e n i e  w  s z k o l e  „
G ro e le -S za lay  W.. J a s e ł k a  »
J. fl. X.. J a s e ł k a
J a s e ł k a  w  4 o d s ł o n a c h  d la  m ł o d z i e ż y  m ę s k ie j  
Jeż  M. X.. B o ż e  N a r o d z e n i e  w  p i e ś n i
K ro in iń ik i  J. X.. Po  k o lę d z i e .  K r o t o c h w i l a  w  1 a k c i e  d la  d z i e w c z ą l  ,  
Łahaj J. X., Ż łó b e k .  P r z e d s t a w i e n i e  s c e n i c z n e  n a  u r o c z y s t o ś ć  B o ­

ji ż e g o  N a r o d z e n i a  w  ł o d s ł o n a c h  z  m u z y k ą  „
Ł u k a szk isw icz  J. X., F ł i s t o r y c z n e  j a s e ł k a  p o l s k i e  w  1 o b r a z a c h  „
M ajcher  J., P o l s k a  w B e t l e j e m .  U tw ó r  s c e n i c z n y  w  2 a k t a c h

W  n o c  w ig i l i jn ą .  O b r a z e k  s c e n i c z n y  w 5 r u H o n m T i  
M argert .. J a s e ł k a  w  4 o d s ł o n a c h  „
Matwij S., Ż łó b e k  B e t l e j e m s k i '  w  3 o b r a z a c h
M issc n a  K., S z o p k a  s t u d e n c k a  w  4  o d s ł o n a c h  „
Mrozowicka I.. B ez  l e n  ś w i ę t y  o p ł a t e k .  S z t u k a  l u d o w a  w  3 o d s ł o n .  „

„  W e s o ł ą  n o w i n ę  b r a c i a  s ł u c h a j c i e .  J a s e ł k a  k r e s o ­
w e  w  3 o d s ł o n a c h  ■.

Ojfirzyńska M., W i e c z o r n i c a  G w i a z d k o w a
Z a p u s t y  p o l s k i e .  -W ie c z o r n i c a  

Owicz, J a s e ł k a  m i s y j n e  w  4  a k t a c h  -
PcraziAska J., P r z y b i e ż e t i  d o  B e t l e j e m . . .  J a s e ł k a  ,
P rom ien sk i  Z., W  M a i k u  B o ż e j  g w ia z d k i  O b r a z  s c e n i c z n y  z e  

ś p i e w a ń  i
Roguska Z. Korupczyftska R., P r z y  c h o in c e .  M a l e r j a ł  n a  u r o c z y s t o ś ć

g w i a z d k o w ą  w  s z k o l e .  „
S aba to w icz  M., A n i e l s k a  n o w i n a .  M i s t e r j u m  j a s e ł k o w e  w- 3 o d s ł .

D !a  z e s p .  m ę s k i c h  z e  w s p ó ł u d z i a ł e m  w id o w n i  
Sabafow icz  M .,TIe j  k o l e n d a .  k o l e n d a !  U r o z m a i c e n i e  d la  k o l ę d n i k ó w  ,
Sze lburg  E., N a j s z c z ę ś l i w s z a  z s ió s t r .  B a ś ń  k o l ę d o w a  w  3 o d s ł .  „ 
Ś w ierzyńsk i  M.. B o ż e  N a r o d z e n i e .  • M i s t e r j u m  l u d o w e  w 3 o b r  „ 
Tłoczyfijki A. X , C ó r k i  S y j o n u .  O b r a z e k  s c e n i c z n y  n a  c z a s  B o ż e ­

g o  N a r o d z e n i a  w  2  o d s ł o n a c h  
T u rb sk  P. X.. P ó j d ź m y  d o  B e t l e j e m .  J a s e ł k a  w  ó o d s ł o n a c h  » 
W alczyńsk i F. X,, O r a t o r i u m  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  cz y l i  l a k  z w a n e  

j a s e ł k a  w  o b r a z a c h  s c e n i c z n y c h  ze  ś p i e w a n i  
W  d r o d z e  d o  s t a j e n k i .  O b r a z e k  s c e n i c z n y  ,
WieczorBk P. X., C u d o w n a  n o c . J a s e łk a  z  le g e n d  o B o ż e m  N a r o ­

d z e n i u ' w - 5 a k ta ch  d la  m ło d z ie ż y  ż e ń sk ie j  
> P o  k o lę d z ie .  J a s e łk a  d ia k o lę d n ik ó w

W ś r ó d  n o c n e j  c is  zy .  J a s e ł k a  w o a k t .  d la  m i .  m ę s k .  .  
W o ln isw iczó w n a  Cz.. S e n  w d g i l i jn y .  K o m e d ja  w  3 a k t .  d la  mł. .ż e ń sk .  „ 
Z a rem ba  X., J a s e ł k a  z k o l e n d a i n i  , _
Z bie rzchow ski H., P o l s k i e  j a s e ł k a .  H y m n  n a r o d o w e g o  z j e d n o c z e n i a

w 1 a k c i e  4  o b r a z y  „

1 . -
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V:

p o l e c a :

Księgarnia Krakowska Kraków1 św. Krzyża 13.
W ysyłka od w rotna, po rioliczeniii do cen p ow yższych  kosztów  przesyłki.
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W ydawca t *  MGło» N w oda" Bk« * o*r. odpow. K. tlo le k s ł. Kadaktor odpow iadt. Dr J ó i« ł W arehtłowwki Drukarni* „(Jłosu Narodu" pod i* r t. R. Ferk*.


